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PSZCZOLNICTWO, 


Wi numerze 5 niniójszego pisma za rok bieżący, Komitet To- 


Warzystwa rolniczego w Królestwie Polskiem ogłosił kwestje, ma- 
jące się rozbierać na ogólnóm zebraniu tegoż Towarzystwa w lu- 
tym r. b. Pomiędzy inńemi w ogłoszeniu tém znalazłóm pytanie: 
„Jakie i gdzie skutki wywarła metoda Dzierzona ha postęp pszczol 
nictwa i jakiemiby sposobami rozpowszechnić tę gałęź gospodar- 
stwa zwłaszcza pomiędzy włościanami.** 

RA Posiedzónia swoje Towarzystwo w nażnaczonym na to termi- 
M, odbyło, o których pisma czasowe równocześnie pobieżnie tylko 
i ogółowe dawały sprawozdania, o szczegółowych zaś owocach 
prac Towarzystwa nie dotąd nie wiemy. Zanim Roczniki Góspo- 
darstwa krajowego zapoznają nas z tym przedmiotem, pozwól Sza- 
nowny Redaktorze, że Ci w przedmiocie powyższego pytania, obja- 
wię myśl moją. Tam | 

„ Nie chcićj tego brać za odpowiedź na pytanie Towarzystwa, 
bo Towarzystwo pytania te samo dla siebie zrobiło; ja zaś. sposo- 


Srednie ceny produktów rolniczych na ostatnich targach znacznićjszych. miast, Król. 


atrybucje Towarzystwa, powiem jak ja te rzeczy widzę. — Jakie i 
gdzie skutki wywarła metoda Dzierzona na postęp  pszezolnictwa? 


Aby na to odpowiedzieć, trzebaby wprzódy wiele po kraju 


„| podróżować, albo przynajmnićj mieć wielu znajomych ziemian w 
różnych punktach Królestwa i albo osobiście przekonać się o 


wpływie metody Dzierzona na postęp u nas pszczolnictwa, albo za 
pomocą Korrespondencji czerpać o tem wiadomości. Ja pozbawio- 
ny jestem obydwóch tych środków, nie przeto stanowczego w tój 
mierze powiedzieć nie mogę. W roku 1853 cały maj przepędziłem 
z Dzierzonem w Strzegocinie u J W. Ordęgi, gdzie na naukę pszczol- 
nictwa zebrało się kilku księży, obywateli, dosyć synów obywatel- 
skich i wiele osób różnego stanu, już to z wlasnéj ochoty przyby” 
łych, już przysłanych na naukę przez obywateli; wszystkich w 9- 
góle było osób 100. Gdybyśmy przypuścili, że pomiędzy mimi 
5ta tylko część zdolna jest do pióra, to już 20tu sprawozdawców 
z wprowadzenia w wykonanie metody Dzierzona, pisma czasową 
‘rolnicze by znalazły, a tymczasem o tym przedmiocie najzupełnićj- 
sze milczenie, Częścićj uslyszyć się zdarzy o wydaniu nowego 
dziela o pszezolnictwie, o nowym ulu lub jakióm ulepszeniu, a o. 
metodzie Dzierzona nikt nie wspomni. Jest to jasnym dowodem, 


bem Zwyczajnćj tylko pogadanki, nie mięszając się bynajmnićj w | iż metoda ta nie znalazła jeszcze u nas przyjęcia, na jakie rzeczy- 
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wiście zasługuje. O ile ja dowiedzieć się mogłem, metoda Dzierzo , j 
na w małćj bardzo liczbie pasiek polskich jest zaprowa kto. | 


wie czy nie więcćj zajmują się nią kolo 


bliżsi granicy Szlązka i X. Poznańskiego. ` yla szersza jak na przodzie, kazalbym 


Poprzestaaiemy na tem e a jerwsz zuć przez l jg wyr ap do o, że w zwyczajnych pniach 
Towarzystwo kwestji: powiedział się co ozostaje nam dale- | miałbym pourządza zie „a powoli i metodę jego wpro- 
ko ważnićjsza część, co mamyłdo zrobienia. | wadzićby się dalo. worskich nie widzę po- 

W tej części nie oświądcz%gję komitet Towarzystwa wyłą- | trzeby niszczenia pniów; lep będzie przerobić je jak 

` eznie za metodą Dzierčęua, be w sobie za glówne zadanie, Ja- -sig wyżćj powiedziało, a gdy sp eją id użycia staną się kie 


kieby obmyślić Angi nyek zebów eh i podniesi nia | zdatne, wtenczas dopiero zastąpić pódlug zasad Dzie- 
pszczolnietwa. M bwiele innych sposobów chodowania zona zblłłońanemi ulami. ; “ R 
z odpowiednio do tego WZĄdzonemi ulami; niektóre nawet z i ję = ~ 
" między nich wyższe za niais korzyści niż Dzierzona; Kóm 
wszakże pomijają: ystkie inne metody, pyta się tylko o Dzieś? 
, rzona i przyznać mu należy najzupelnićjszą słuszność, Metoda ta, | 
jakkolwiek opiera się na wyrozumowanych zasadach, jestwszak- | 
że tak prosta, że za nim postąpimy wyżéj w pszezolnictwie od nićj | 
zacząćbyśmy powinni. PIANT, SE s Zn ANS 
Komitet ma glównie na uwadze włościan—są to ludzie u Or-j < Urządziwszy pnie na sposób Dzierzona, nie mależy. włościan 
czywie przys KART dawnych zwyczajów i przesądów, a 3 pola AAA monia rojów p ŚĆ 


dworze widzieli, to chyba tylko to,co jest latwe, proste, t ich wiarę i w to,/cżógdGię poprze- 
ce do ich przekonania, a przytem widocznie korzystne. tkach, pozwolić tiña tójkę natu- 


- śleć zechcemy, wypada iF af. „przyjdzie ye z kon i „ie deg sztucznego rozmnaża- 
wprowadzić na drogę, ki l "nia Pelei osi Mi ok Kd sio i bogaty rój, 
w ciągu jednego przyjaznego WALE E 3 dobre roje; o wię- 

cćj nie mówię, boby te były za późne i za slabe. Czy sztucznie 


SZŁA. sory 
"W 1 Tasyo odiatalo 


na päste 
kodniacznogiażiy: REŻ TACE I LB PTE ET ETA 
ikajgcćtwh, > "pważnićjszń korzyść z rozdzielania, rojów. jest ta,że upr. aeaójn 
zy Pig naturalną, uwalniamy się 6d oczeki wani na nią, oa piid waty” 
Ży; sładfy;ub't. py, pewnie*zrieclięct włóściańi śwóją miezwyczajńó? źsby roje nie uciekały, od klopotliwego ich łapania. —Ale to wszy- 
ścią. o Jabym sądził ze metode Dzietzońa w pasiekaćli" Włóściań? | stko nie jest tak nudne.—Najprzód kto chce mieć z pszczół dochód 
skich tak powoli i nieznacznie wprowadzićby, możną, że oni ,sami- | powinien ich filed/quiż4 onzi ogó (do WiN RET człowieka, 
EY iome SRS ułoży baim, (Sinni ény. q pdfs bawotòsboq || a temsamem dozór ma zapowriony; lapanie zaś Wys? ycn rojów, 
etoda Dzierzona odróżoja się od innych szczegójnićj. satus | byle drzew, Hużych. nie; cierpieć w pasiece, i jest. bardzo łytwe. a 
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r O ZAK Ha ich rozdzielanie—wzmacpianiem, For, || a-szezególajćj dla człowieka: tem się. jedynie zajmującęgow = Dla 
8X OAIR 1 LOBOZBĄ AD gł, i ; í p- > : żyj. > każ i : £ 
jów 4 b) ch„dajae im plastry z zaskiepionym już cżezwiem, „wzigs | Dziereonawozdzielanie rojów jest-bazdzo wygodne: om;maczy dap; 
tę z ulów silnych, zaopatry wanie. łatwym (i naturalnym sposobem, ahód eiągnie. ze. sprzedarzy rojóív do niego.za. kupnem rojujak do, 
w matig osierocone roje, latwym sposobem, żywienia pszczół, j | Handlu.pofuat,pieprzu. każdego czasu przyjść można, „a0a; ailp, 
prost em odpówiedniem tym potrzebom, wewnętrznów urządzeniem | bogótegorw pszczoły zabiera matkę ii pszezół ile potsagba, zamyka, 
p.P någ: Ora eapi wigo ly melgdy A Íosgiańskich, |w stósownie do tego urządzona skrzynkę iybierzerza to dyażąlawyje 
Yracby z nićj należało to tylko, co jest najprostsze i najlatwidj. | Lecz kto mjam handlu prowadzić nie mayzamiaru, ; modo, poprze- 


OSDI4 Soacick 
32718 W 


sze, A pźzytem na widocznićj pozyteczne.— Tym końcem pnie, ; w; ||stać bjce na sj zne, ; : 

tórych ię pszezó dod oo myc 20? „KoŃęem, pnie, Wij|stad na rdjoę nataralnćj, a setucynego mnożenia rojów w öl; 
ktorych Pascol dotąd utrzymywaly, zostawióby. bez, śadój, || nych tylko używać przypadkach, e Mid ae (olas jii 
rio, TWEWEWROR NY. o odj gje||Pasiekzbylo, żeby wW:bli rzepak, .grykę, -k 


w o5YV4F4 54 YENGE HOLS dyi OJy òig. ob sit eolohy DEA 
-Gdyby sig žaitzy) rój osjeroedny, w obec kilku pr i 
wiościan, wykroilbym z ula posiada jącego matkę, kawale | 7 a 


f 


1 ALE g Yi á OETA BIO A 11 L SID OTIL |; a ers sU zolidory gifale GID Gusa gł SIESIY OWiaw: BW Tod 
urządzenia - m zaraz dla nowc 47" „ k W £ ką: czolni W. A 
eenia paja d poradzitbym zaraz dla nowo przymnożyć się ma: || Mlówiąc w ogólności o postępie pszeżo STY viging mi, 


Że FA 


= Ni = 


tu wypada niektóre metody i dbfnich zastósowane ule, które w M 


JE OEM PY NON mićjsce zająć mog 


s SYGY W liczbie ich pier waze, migja, daję ulowi. przewiewnemu Aù] 
Blika Nala, jako, dawno j już. u Das, znañemu, 
gjonal ny, od niegobym, wszakże n nie radził, 


„zaczynać wlaśc ieielom. 


malych pasiek, on bowiem, wygodpićjszy, jest. do produkowania du” | 
 Żo.miodui, wosku jak do. mnożenia rojów.;, Tak, SA! ml „jaki ispo- f- 
sól chęwaniąa w nim. pszczół, „szczególówo, opisał, $. p. Leśniewsk ki) 
e podrtytulem; „Nia a kane ho,w ups oz gh Naklą. 


W książ 
Sennewalda wydanćjw Warszawie 1843.15. „10 s 0100 
tiiv Drugim w porządku blsconatogieśaje;: a inr. rzegży:-| 


Wiśoje pod względem ażyteczności jesto ul X. Jada Tolinowskiego. | 
Auter oega üldbatdzo' praktycznie pomieścik w nim, 06. najlepszego |] ©0000 
zmiłazbiw dw Dzierzonwi Nata; nader szezęśliwie i dowoipnie”po- |" - 
łózył w him metodę miodną'z rójną Fut swój uczynił wne Św 


do zza wszelkich operacji” z pizowołańińi m sis] 


dq 


łączeniu metody rojnej z miodną” 


. A 
JEM 


"o: ieina porządkiwickajpóżóićj BANA ów. jesto jad Wa- 


śniesnikieżo..- "Ubten w nas prawie ńiezaany, ze wszech miar za: 
stuguje napolecenie, Jestron zupelnie odmienny od' wyżćj wapo- 
mnianych, pszczolom wszelkie dogodności, a pszczolarzówi wielkie |: 
zapewnia korzyści. Pomimo, że z cienkich zbudowany desek, 


pszezóły w 'hith podczas hlajwiększych tpalów swobódiie pracą | 


zajrńówać się i hajóstrzejszą w naszym klimatie zimę du otwaftem 
powietrzu Bez Szkody przejiędzać hoy: UI ten sztzegółówo opi- 
salem i rysunkami objaśnilem w Kalendarzu a na” Pók, 
„1657. 


abul | Od,owego cz czasu Ps Wąśni ski piu w alu, swoim nano pe” 


oWne mpare dan sin sterał się je.: usunąć, .przęz:;e0 ul. znacznie | 


odmiepil; uczynił go ARS miiie aa S iot „użyciu rłatwiśi-| 
ME i i iege i dossta 
‚vZ poprawkami: temi Ane akkuja miej RA których 
ARD iya z kalendarzów a: aranin skálann sęywraj 
38 «1859 opisać.mie zaniechami ©0000 -vh u 


- A Wyliczóńć'ta tle wystarczą kąt kojwąiąj astępkaj: saski. 


Ho cję pozostajć, Żadanie, jak zapoznać z niemi naszych 
Fistan jk fe +ośpowwszechhić W kraju? Zdajć mi się, że ka tana | 
kajlepit postu żytby mógu wystawa rolnicza w Eowiczu. Na niej. 
wy Ma gromadzić takowe ule dokładnie zrobione f mieć köbös 
URN dać  żądającym, potrzebne, objaśnienia—Nale- 
wić ziemiabom „nabywanie takowych ulów mieli 

kan nie  zaradzi; na to, „potrzeba, oddzielnego 


dn M 


potrzebie wystawą” łowie 


przedsiębierstwa, - Jąk w różnych punktach Królestwa powstały. 


fabryki narzędzi, rolniczych, tak, również należałoby urządzić gdzie 


Widegodyćj ku temu okoli licy.pracownię EA ROWEREM Będe: 
paczeniem budowania ulów: 11.1, os 


iałem już zamiar zrobić tę propozycję diirid z "Wiłaść 


ten i i sposób j jego użycia opisał autor w dzielku przez sie- $ 
Kie wydanem w 1854 pod tytulem: „Chów pszezół w Katon Po) 


luty, 
„kich stronach Podola, gospodarzom i i swobodnie chul ającym, bar- 
„dzo dopisała; dobra sanna; droga była aż dg, Odessy. EANAN nie 
„były wielkie, bó tylko, po kilkanaście stopni, A.PrźCZ, całą ziine trzy 
tylko. były mrozy, takie, że przechodziły, za. 20, stopni | na, termojnett 
| Reaumura, Z ostatnim, „dopiero, daiem lutego. (V; S) „pokazał, Się 


‘do TN zniszczył śniegi i odtąd już były przymrozki i popruszā- 
[ly śiegi i znowa dzienne odwilże i znowu, śniągi lubo, malo, 
czące, trwaly, aż do. Wie hanocy; jednakże pierwsze siew y: wiośnia- 


ne w środku Podola rozpoczęliśmy. w czasie: wielkiego tygodnia 


seq oq'ł 


SKICH stolarzy” (1)! MiGjsce tó zdawało rhi sig tajdoyodhiejszdih 


Jako rajwięcćj przez obywatel Aawwiwdźańie, ATE VUN u Aid- 
j|atych ulów piźewóilek się, zé 


é i drogó kosztu G'1ókał nż sł Md nia 
l ten jest bardzo ra-||. słókieśliik jest dragh drogo j klad: nii tdijatö wi 


loha zbyt drogo Kosztują. "Tà 


Wyrobów, diżówó niepomiarkówanie drogo płacić trzeba, u Waży. 
I opoka: kośżta way śkiisiśły  taclńiek kupujących. 


„łosbse 1 


twa Zdaje aki się więc, iż najpraktycznićjby bylosigdyky MEI i% 


eszanowny ch obywateli zainieszkały: w okolicy” glio drzewa jest 
etaniey dla włastiego | swych współziemian póżytka urządził a siekie 


if falrykę ułów'i takowe po przystępnój” cenie sprzedawał. miałby 


ppe ty ja na panowie i m. „— się ogony 


ś 101 Ww. 1 10 ] YviOX: 
 Wanizyow dohia: mijaly868: r. 
Me ha Tutak tubie” 


ai O KOBRĘSRONDBNCJE PRZEGLĄDU 
dtułeGym. (ri Podolu) i 11 2 kwietnia 1858br: - 


Przeszła juź dawno zima, "która się dy abs TEON byla: spó- 


żniła, a która jednak usprawiedliwiłą przysłowi ie: „Na, miesiąc lu- 


ty obuj dobre buty! "trzecią, gzęść miesiąca stycznia i caly Bite 
mieliśmy najwyborniójszą. šannp droge, a która wes mą CHA 


nam deszcz, który Ś śniegi roztopił i i. przymrozkazni y w lód ną: RORY 
ku marga zamienił, czwartego marca deszcz się powtórzył j i prawie 


aR 


które przez, (pięć dni aż do wielkićj soboty doskonalesię odbywały. 


„Wieczór wielkiej, soboty. i Wielkanoc mieliśmy: śnieżnę Asłotne, do „do- 
„piero się va środę przed Przewodnią niedzielą opogodziło i i na no- 


o rozpoczęła się: sićjba dotąd nieukończona. . Przymrozki trwają 
aż do; dziś dnia każdójnocy, lecz juź od 8;(20) kwietnia, mamy W 


„dzień po kilkanaście stopni ciepła.—Siewy; wiośniane idą doskona- 


le, wschody Jarzyny wyborne, bo spragniona ziemia „dlugo sn- 
cha jesienią i opóźnioną zimą, pochłonęła obfite śniegi i odwilże 
pierwszych. dni wiosny pomogły; ziemia więc naszych czarnoziem 
nabrała wiele siły pożywnćj; wszelako przymrozki przestraszają, 


(1) P. Ostrowski Zygmunt posiadający Zakład Przemysło: 


| wo-leśny w Warszawie, oświadczył się nam z chęcią pośrednicze- 


nia wtym przedmiocie. 


(Przyp. Redakcji). 


<zi Sj 


bo. kiełkowanie jarzyny i wzrost jéj idzie tepo/z powodu. nocnego w oóTófd ólu suswozołcez do Ml» i vbotam erożdsia abkqyw uż 
zimna. — Kwiecistość wiośniana także się opóźnia, pierwiosaki, sa- |. 20m bojar asedia 318; "opole dnia 10 maja 1859r ài 


sanki i podlaszczki,a także fijołki zaledwie się do, dziś dnia poka- 4. 
zuja; gdy w inne lata jaż o;tój porze obficie zwykły, zdobić „głowy |" 
naszych czarnobrewek i pocieszać pastuszków, którzy się niemi dla. 
nich przysługują. Trawy i dzikię ziola, tak jeszcze mało, się. po- 
kazują, że się nawet owce na polu pokarmić nie mogą. Pszczoły 
u mas rządko kiedy dottwały w temnikach do pierwszych dni kwie-. 
„tnia a przecie w tym roku dotąd ich na toczki wystawić nie można 
było; zaledwie powystawiano na katrachy. . (Toczki jest! miejsce 
pasieki, katracha jest poddasze ńad temnikiem, gdzie się; ulę beż- 
denkowe z pszezołami na zimę chowają) Ogólnie wszyscy, mówią 
że pszczoły tego roku w temnikach źle przezimowały a to tak da-| 
lece, iż zaledwie trzecia część rojów żywych, wystawia się pod ka- 
trąbę; dwie trzecie części się osypało. Zapewnieto jest przyczyna, 
„Że w roku zeszłym, bardzo bylo mało miodu, a nadto długa posu- 
cha w lato i jesień uczyniła miód niezdrowym.—Mówią także, że. 
téj wiosny bardzo mało widać bocianów; do wielu gniazd na bu- 
dowlach wiéjskich jeszcze tych pożądanych gości brakuje; czy o- 
ne się zatrzymały dla ciekawości, co Anglicy zrobią z indjanami? 
czy w Egiptcie się dziwią, jakim prawem Anglicy wkwaterowali 
się do Perim? czy może krokodyle nad Nilem, tych*blótnych włó- 
częgów pozjadały? jak kto chce niech sobie rozumie. Za to inne- 
go przelatującego ptastwa maniy bardzo wiele: drozdów paszko- 
tów, kszyków i dubeltów, czajek i kaczek różnych jest mnóstwo; 
już i kukułka zakukała, choć jeszcze listkiem oka nie zakryła, 
bo zaledwie widzimy pączki na drzewie.— Stagnacja w handlu zbo- 
żowym a nawet w każdym rodzaju handlu jest do tego stopnia, że 
żadnego ruchu handlowego, ani słychać; pokurczyli się panowie 
gospodarze i panowie kupcy. Przegra Anglja wiele, gdy nie kupu- 
je zboża i nie robi zapasów. Ceny zboża są zupełnie te same o ja- 
kich donosile:n pierwszych dni lutego, a kupno ogranicza się ta- 
kže miójscową konsumcją. ' Donoszę wam nowość u nas bardzo 
pożądaną: Na telegraf od Odessy przez Baltę, Oigopol, Tulczyn, 
Bracław, Lipowiec do Kijowa czynią się pośpieszne przygotowa- 
nia; w Tulczynie już jest zwiezionych i oprawnych czekających na 
wkopanie 600 sztuk dębów i każdy dąb ma 12 arszyń długości, 4. 
werszki u wierzchu średnity, obdzierają się tylko z kory, Która i- 
dzie na użytek dla garbarzy; półtora arszyna ma się wkopać w zie- 
mię, 20 sztuk takich słupów idzie na wiorstę pod łańcuch telegra- 
ficzny. Do pierwsżych dni czerwca ma się żupełnie postawić té- 
legraf na téj drodze. * Alboż to mało'szczęścia dla ńas Podolanów 
że dwa dni dotąd czekaliśmy na pocztowe doniesienia: dzisiaj jak 


Ą "Pisząc z okolicy naszćj o kwestjach rólniczo-ekohomicznych, 
zaczynam pierwszą Korrespondencje od zóbrdzówania bieżącego 
ruchu pod względem gospodarsko-handlówym, a'o nim na oślep 
za jednogodną zewsząd śpiewką wtorówać bezpiecznie można, ż6 
odbyt. produktów rolniczych jest prawie tak Jak Żaden. Ceny 


u dytem, a różnicy wartości pokarmowój, każden ,chętnićj -żywiłby 
konię. śrotą Żytną,=Dawno to podobno, nie jednemu przynajmnićj 


siewu, kiedy żyto nietylko że się lepszćj ceny nie doczekało,. ale i 
kupca na większą partję często nadaremnie wygląda, Mądry Po- 
lak po szkodzie mówi przysłowie; a ja myślę, że to każdy- tak sā- 
mo, nie wyłączając naturalnie i tych, co głośnićj nad drugich po 
niewcząsie wrzeszczą. — Z pszenicą latwićjsza, sprawa, dostanie 
kupca placącego dwadzieścia kilka zł. za korzec stósownie do gą- 
tunku aż do 4ch rsr.—Okowita w rzeczy samćj zyskalaby na tem, 
gdyby (nie jak niektórzy radzą) w połowie na ziemię wylaną zo- 
stala, ale gdyby: ją jednozgodnie (sęk o który się nie jedno istotnie 
dobre rozbija) w połowie do wypalania nowćj w miójsce drzewa 
zatrzymano. pseq „dozy usiąc 


:ı Kartofle do sadzenia płacą 75—90 kop. (5—-6 złp.) korzec— 
„tatarką i proso rsr.. l kop. 80. (zlp. 12 przeszło) -mówię zawsze o 
korcu warsz. choć tu u; kmieci jest w użyciu świerć 10 garncy o- 
bćjmująca. aj d a PAND 


mayt 


nawet nie tak dawno ńaprawdę ciepły. Choroby zapalne u ludzi 
dość częste. — W egetacja opóźniona. Dla bydła jeszcze paszy nie 
ma. Mniemam, że powszechne narzekanie na klęski zimowe 
po pszenicach i rzepakach, tój niekorzystaćj dotąd dla poratowa- 
‘nia nadwątlonych sił porze wiosennój, w znacznćj cżęści przypisać 
potrzeba: —Żyta; za to zwykle wcześnićj raszają= gdzie ż jesieni 
braku wilgoci nie miały, dźwigają'się nie najgorzój<-pszenica zwy- 
klo późnićj ostatecznie się decyduje--co do rzepaków, o tych w 
jakićjś części rozmaicie glową kiwać wypada—jęczmiona „zimowe 


nych świątek—nie jeden opowiada jak vie żałował wcale tój cier- 


e cej w dwie minuty będziemy wiedzieć o przybyciuo- pliwości swojój,,. i siapskiob si 
krętów © portu, a w kilka miiut jaką dają cenę za psżenicę. j | ZAC ycia s isikia REDY CE SOG gd. 
"2AIR R Jóef Glusiński: | suwa się pytanie, dla czego tak powszechnie na wiejących nieu- 
> CA b Td wytyk 3a | stannie wiatrach, suszymy gnoje w polu? Pe 


Prawda, że różne powody jako konieczność, każden bez pa. 
mysła przytóczy<-prawda i to. że bogatsze ztąd będą (jezeli tylko 
będą) deszcze. I gdyby ta składka żyzności dostała się mniój ZA- 


'najpowszechnićjszego ziarta t. j. Żyta, za korzeć wafszawski m01 - 
"kop, 20 (złp. 8)—Jęćzmień i ówies mnićj więcej w tójże samój cenie. 
Ostatni z tytulu siewu zapówne. Przy takićj Dowien równości'cen - 


trzeba się było obrachować z owsem—nie przepłacałby go teraz do , 


Czas oprócz kilku wcale oszczędnych deszczy suchy, wietrzny, a 


także pod wątpliwą wyrocznię należą, Czekajmy jednak. do. zielo- - 


sMo at gospodarstwom, nie mialbym nic przeciw temu. „Ale 
09202016 wybiera i często przecudnie kosztem chudego tłusty po- 
łeć smaruje. Co do mnie, wolałbym wspierać drugich ziarnem ze 
a spichrza anizeli gnojem z pola, = A.. otóż to bym wolał, ale przy- 
-pomina mi się że peroruję bezprawnie: i rozmachane pióro kładzie 
mi nieodwołalne: basta! > Ośka 4 OTYM 
Adain Dorantt. 


gi ne 
Z Sandomierskiego dnia 12 moja 1858 r... 


Sadziemy buraki z całym zapalem i odwagą już od 16 kwiet- 
Pomimo rad i przestróg autora „Gawęd Drybusowych,* 
„Pomimo przestrachu wyrastania pędów nasiennych, pomimo wsze]. 
„kich innych uwag, któreśmy słyszeli i niesłyszeli nie nas wstrzy- 
- Mać nie zdołą nie! dopóki będziem pamiętać tę stanowczą i decy- 
dującą zasadę; im dłuższy czas burak w, gruncie przebywa, tém 
„Wyższy plon wydaje; jest to zasada dotąd jeszcze nie zbita, a po- 
 myślnemi wypadkami zawsze potwierdzona. Bo. gdy przypuśćmy 
Wcześne buraki i wyrastały w pędy, to te pospiesznie złamane, za- 
ledwie zmnićjszą wydatek cukru o 1%, 1:/, do 3 procentów, który 
ją ubytek zawsze wynagrodzimy większą ilością buraków, a zatem 
(4. cukru; Buraki roku zeszlego sadzone w drugiśj, połowie kwiet- 
nią wydały przecięciowo z morgi przeszło 100. korey, spóźnione 
zaś o trzy tygodnie, zaledwie wykazały zbioru 70 do 75 korcy.— 
Zapytuję się teraz, czy z opóźnienia siewu korzystał plantator, któ- 
rego celem wyprodukować największą ilość buraków czy fabry- 
m cdj potrzebą również największa ilość buraków na prze- 
róbkę 


mia, 


ATRA ) 

>i Jak pjerwszego nie wiele obchodzi zmnićjszoną ilość.eukru, a 
stratę w wadze większym zbioram wynagrodzi, tak drugi również 
wybaczy ubytek malego procentu cukru, jeżeli go będzie mógi po- 
kryć powiększoną ilością surogału. 


©, „Uprawiamy więc i sadziemy buraki i spodziewamy się skoń- 
„zyé takowe, (uprawiając 80 mórg 300 prętowych) niedlugo stoje- 
my w tem, uprzedzeniu, niewzruszenie, albowiem teorja i faktaka- 
żą vam być niezachwi anemi. 2 dai ER 

(96 Ciężko to i przykro jeżeli uprawiamy buraki na świeżym sta- 
Join m hawozie i takowy nie wywieżliśmy i nieprzyorali w jesieni, 


zawsze tiawóz różlożony prawie koniecźny dla buraków, gdyż bu- |- 


k PAE JE Każda ślina juź potrzebuje gotowego pokarmu w gruncie, 
ale tem jest różna od innych, Że go potrzebuje więcój jako wyra- 
stająca do znacząćj wiałkości; więc jest zapóźno gdy słomiasty na- 


wòz wywieziony w jesieni; tembardzićj gdy takiż sam wprost pod | 
buraki na Wiosnę umieszczamy. Jeżeli zaś pośpicszyć się nie je- |" 


steśmy w stanie na jesień, jeżeli także na wiosnę nie urządziliśmy 
się tak, abyśmy posiadali dostateczną ilość dobrze rozłożonego na- 
wozu, starajmy się przynejmnićj rozrzuciwszy go, przykryć lek- 
ko, a następnie robić plugiem z odkładnicą dobrze urządzoną to 


„jest zbytecznie nie wystającą, zagonki dwuskibowe, tym sposobem 
choć w części zapobiegniemy opóźnieniu i niestaranności. naszćj, 
przynajmićj dobrze umieściemy i schowamy nawóz w gruncie. Gdy 
zaś należycie urządziwszy nasze obory lub gnojowiska, mamy do- 
stateczną ilość nawozu rozłożonego, a tem więcćj, gdy uprawiamy 
buraki na pół nawozie,, albo li tęż na kompoście, który w małój o- 
bjętości zawiera znaczną massę materji. pożywnych, a stosunki go- 
spodarcze niepozwalają zastósować nawozu na jesień, wtenczas to 
'najwłaściwićj i najdogodaićj postąpiemy, gdy po zoraniu dwuski- 
bowych: zagonków jak do sadzenią, w bruzdy tychże rozrzuciemy 


szly zagonki, i przykryły zupelnie nawóz a w mićjsce poprzednio 
zagonków utworzą się bruzdy: Y 


+++. Właściwe to zastósowanie może być z dobrym skutkiem uży- 
te tylko w warunkach wyż przytoczonych, wtencząs to nawóz mo- 
że być jak najodpowiednićj zużyty pod buraki, gdyż się z nimspo- 
tkać i przez jego. warstwę koniecznie przejść . muszą, jak. równieź 
tenże nawóz dobrze przykryty ziemią nie marnuje się przezrozkład 
powietrza atmosferycznego. . 


“u „Używajmy nawozu pod buraki zaws4e na jesień; w, przeci- 
wnym razię to jest: gdy nawoziemy na wiosnę, niechże będzie do- 
-brze koniecznie dokładnie rozłożony w ilości pół nawozu i za takie 
go uważajmy stosując na podsypkę. 


Sadziemy buraki a tu susza nieustająca, wiosenny. deszczyk 
półtorodniowy skropił nam 29 mórg plantacji, cóż kiedy wcalenie 
potrzebny wiatr (przepraszam wszystkich optimistów, mówię tyl- 
ko że w tych czasach i dla mnie, zgadzam się z pokorą z wyroka- 
mi Boga!) wieje bezprzestannie.— Chmury się zbierają, radość nag 
ożywia, wpada huragan i chmury: rózpędza iznów czysty hory- 
zont i słońce i wiatr i ziemia spieczonanadzieje zawiedzione: Su- 
sza a sadzić potrzeba, susza, a nam potrzeba jeszcze i pogłębić 
warstwę spodnią roli, dla tój samćj przyczyny na jesień nie po- 
| głębionój, co nam jednak łatwiój. przychodzi, korzystamy jeszcze z 
wilgoci zimowćj, a pogłębiamy również dogodnym sposobem po 
zrobieniu zagonków (uszechów—gradusów) w bruzdy tychże pu- 
szczamy radło lub głębosz, które jak tyłko można najglębićj wzru- 
sza warstwę spodnią, po czem rozrzucamy nawóz—kola wozu nie- 
tylko że nam nie szkodzą jak wielu sądzi utrzymując, że nadto u- 
gniatają ziemię wzruszoną radłem, owszem ugniatają o tyle o ile 
potrzeba więcćj mićjsca do umieszczenia nawozu, przy czem poglę- 
* bionój ziemi wcale nie szkodzą, pierwszy deszcz przyprowadzi jo 
do właściwego stopnia rozdrobnienia tak, że burak swobodnie Za- 
glębiać się mmoże.—Gdy zaś nieużywamy nawozu, rozorujemy Za- 
/gonki zwyczajnie.. o. 451 Ere 


Dla tójże samćj przyczyny t. j. suszy po 25 kwietnia juź nie 
używamy do sadzenia nasienia przygotówanego jak to poprzednio 
(róbiliśtity mocząć nasienie w letnićj wodzie przez dzień cały, a na- 
stępnie zagrzewając takowe przez wsypanie do worka i silne jego 
związanie na czas 12 godzin; używamy tylko samego fiasienia zwię- 


nawóz, poczem. zagonki rozorujemy tak, aby w mićjsce bruzd prze- ` 


e — 
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a. tadik Blain żawiadć wę gro lów. zł To onja w 
Rzypiię, dlugi, o cz as bay wiAfryce i, „Kaliforni wscely r Abogóce 
ag ogrod ów i. i Się %nowemi.kwiatami-iowocami: Teraz z powró- 
cil do Europy i i między wielu innemi_ sprowadził bardzo piękne 
brzoskwinie i śliwki z Oranu, wiśnie z Tlemconu wielkie jak jabł- 
ka, rowadził roślinę zwaną. Avocation, któgćj., zon 
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CBR przecięchi wj niał RANAS N UNEAN Lafora lego ADa n || - 
nasu, Z lasów na „górach tych rósnących niewidzianych przez ni- 
kogo dotąd, przywiózł on najpysznićjszę rośliny: Geutiana, Calippa 
africana, której kwiat najregulariiejszy piraminodalnćj” budowy, 
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puje, ale jakże się nie ma codziennie doskonalić, kiedy w saméj Sa- 
ksonji, tem małem jak nasza jedna gubernia Królestwie, rachują o- 
becnie mnićjszych i większych towarzystw rolniczych 173, liczą- 
cych członków czynnych 9 000. . 
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—Londyn potrzebuje na swe konsumpcję rocznie drabię» be 
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2. Blorka Albrechta „Uwagi gospodarskie“ w języku polskim 
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rezerwa mąki jeszcze bardzićj się zniżyła. 


a W.Hollandji, Belgji i Hamburgu targi. trzymały się mocniój, 
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wszakże bez żadnego podniesienia materjalnego 0000.00. 
Na naszćj giełdzie mieliśmy wiele ochoty do kupna i znaczne 
partje po przybierajątych ecnach dały się umieścić, . Dziś wszakże 
ostrożnićj wchodzono w interesa, wymagając do 10 guld.na, łaszcie 
-zniżenia, któremu sprzedający nie chcieli się poddać. | 
Ceny były następujące w Gdańsku: za korzec warśz. pszenicy 
średnićj około 131 fun. ważącej rs. 5 k. 25, —żyta rs. 2 k. 84,— 


jęczmienia rs. 3 k. 26 — grochu rs. 4 k. 22. 
Aleksander Makowski et com. 
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Magistrat miasta. Warszawy-—W „dalszym. ciągu obwie- 
szczenia o targu Sto-Jańskim na wełną w r. b. mającym się od- 
być, przez K. R. 8; W. i;D. wi pismach czasowych ogłoszonego 
zawiadamia osoby interesowane, że prowadzona wełna na targ 
przez rogatki Czerniakowskie, Belwederskie, Mokotowskie, Je- 
rozolimskie i Wolskie na placu przed Ratuszem 1 Teatrem, zaś 
dowieziona przez rogatki Marymontskie, Powązkowskie i Mo: 
stowe na plac Krasińskich przed dawnym Teatrem w urządzo- 
nych.na ten cel szopach ważoną będzie; że lubo targ Tozpóczy- 
na się w dniu 3 (15) czerwca r. b. i trwać będzie dni cztery, 
ważenie jednak dopełnione będzie na dni 3 wcześnićj, to jest w 
dniach 31 maja (12 czerwca) oraz 1 (13) i 2 (14) czerwca ro- 

ku bieżącego i że opłata od wagi po kop. sr. 2 od puda jest u- 
stanowioną. - Jeżeliby jednak w ciągu trwania targu zaszła po- 


trzeba powtórnego przeważenia wełny, żadna z tego powodu 
opłata wymaganą nie będzie; urządzone pomosty. do składania 
wełny na placu Krasińskich z wystawami o pewnych. odstępach 
na. chronienie dla targujących, przywożącym wełnę, bezpłatnie 
dozwolone zostaną. 

Uprzedza w końcu właścicieli wełny dowieść się mającćj, 
że w świadectwach pochodzenia, wyrażona ma być ilość jéj na 
pudy i funty, i że świadectwa pochodzenia onćj składane być 
mają w rogatkach na ręce rewiżorów policyjnych. 


Administracja księstwa KŁowickiego chcąc ułatwić możność na: 
bywania jaj bażantów SEERA partję takowych do Zakła- 
du rolniczo-przemysłowo: leśnego podpisanych, gdzie takowe po 
cenie kop. sr..15 za sztukę sprzedają. — Tamże zamówić można 
burcapta kochinhińskie i prosięta meklemburg= 
skie i meklemburgsko-angielskie, które w. tydzień 
po zamówieniu odebrane być mogą. | 


i -Ostrowski et com, 
przy ulicy Rymarskiéj Nr 742 naprzeciw Kom, skarbu. 


E O AGRONOMIE z Instytutu Marymontskiego od. wielu. lat 
o owiązki rządcy pełniącym, można powziąść wiadomość adresu- 
jąc franco do Redaktora Przeglądu rolniczego w Warsżawie przy 
ulicy Elektoralućj Nr 760 dom Kurtz a. Również 'znany agro- 
nom z poznańskiego potrzebuje pomieszczenia na rządcę znacznych 
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